PROTOKÓŁ NR XXIII/2004

z  sesji Rady Gminy Strzałkowo

odbytej w dniu 23 września 2004 roku w sali Urzędu Gminy w Strzałkowie
trwającej od  godz. 1008 do 1445
O godzinie 1008 wypowiadając formułę ”otwieram XXII sesję Rady Gminy Strzałkowo” przewodniczący – Włodzimierz Musielak rozpoczął sesję. Powitał radnych, zaproszonych gości i osoby uczestniczące w sesji (zał. nr 1 i 2). Stwierdził, że na 15 radnych, w sesji, na podstawie listy obecności, uczestniczy 14 ( spóźniona radna Agnieszka Górska), co stanowi quorum, przy którym Rada może obradować i podejmować prawomocne decyzje.

Przewodniczący odczytał następujący porządek obrad:

1.Otwarcie XXIII sesji Rady Gminy Strzałkowo.

2.Odczytanie porządku obrad.

3.Zatwierdzenie protokołu z XXII sesji Rady Gminy Strzałkowo.

4.Zapytania i interpelacje radnych.

5.Informacje Wójta.

6.Odpowiedzi na interpelacje zgłoszone na poprzednich sesjach.

7.Informacja z wykonania budżetu Gminy Strzałkowo za I półrocze 2004 r.

8.Podjęcie uchwał w sprawie:

   a/udzielenia pomocy finansowej z budżetu Gminy Strzałkowo dla Powiatu Słupeckiego na zakup laparoskopu,

   b/zaciągnięcia kredytu w wysokości 450.000,00 zł na finansowanie wydatków nie znajdujących pokrycia w planowanych dochodach budżetu gminy roku 2004, 

   c/zmian w planie budżetu Gminy Strzałkowo na rok 2004,

   d/zmiany zasad wynajmowania lokali wchodzących w skład mieszkaniowego zasobu         Gminy Strzałkowo,

   e/wydzielenia w zasobie mieszkaniowym Gminy Strzałkowo lokalu przeznaczonego do wynajmowania na czas trwania stosunku pracy,

   f/komunalizacji nieruchomości zabudowanej położonej w Brudzewie,

   g/użyczenia pomieszczeń użytkowych w budynku usytuowanym na nieruchomości położonej w Katarzynowie, stanowiącej własność Gminy Strzałkowo,

   h/użyczenia nieruchomości w obrębie geodezyjnym Brudzewo, w miejscowości Kokczyn

   i/nadania statutu Gminnemu Ośrodkowi Pomocy Społecznej w Strzałkowie,

   j/szczegółowych warunków przyznawania i odpłatności za usługi opiekuńcze, szczegółowych warunków częściowego lub całkowitego zwolnienia od opłat oraz trybu ich pobierania.

9.Wyrażenie opinii w sprawie rekultywacji dróg Kościanki – Uścięcin oraz Babin Olędry.

10.Rozpatrzenie skargi na działalność Wójta Gminy Strzałkowo.

11.Wolne wnioski, informacje, komunikaty.

12.Zakończenie obrad.

 O godzinie 1010 na salę obrad przybyła radna Agnieszka Górska. 

Przewodniczący zapytał się, czy ktoś ma uwagi lub propozycje zmiany porządku obrad?

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński  zgłosił wniosek, aby z porządku obrad wykreślić ppkt „ h” w pkt 8. Wyjaśnił, że w związku z pewnymi jeszcze wątpliwościami natury formalno - prawnej, co do porozumienia się z firmą EKO w sprawie rekultywacji wysypiska śmieci w Kokczynie zasadne jest wycofanie tego punktu z obrad dzisiejszej sesji.  Poinformował, że pkt ten będzie rozpatrywany na sesji październikowej.

Przewodniczący poddał pod głosowanie  zgłoszoną poprawkę do porządku obrad.

Poprawka została przyjęta jednogłośnie.

Przewodniczący przystąpił do realizowania porządku obrad.

Do pkt  3.:

Przewodniczący oświadczył, że zapoznał się z protokołem z XXII sesji. Stwierdził, że jest on zgodny z przebiegiem obrad i w sposób rzeczywisty oddaje wystąpienia wszystkich uczestników. Zaproponował protokół przyjąć bez odczytywania. Zapytał się, czy ktoś ma uwagi do protokołu? W związku z tym, że nikt z radnych nie zgłosił uwag, zaproponował głosowanie.

Protokół został przyjęty jednogłośnie.

Do pkt 4.:

Przewodniczący zapytał się, czy ktoś z radnych ma jakieś interpelacje czy zapytania?

Radny Andrzej Kasprzyk poruszył sprawę funkcjonowania Świetlicy Środowiskowej w Strzałkowie. Stwierdził, że dochodzą do niego niepokojące informację od lokatorów, którzy mieszkają nad świetlicą, że nie zawsze uczestnicy warsztatów potrafią zachować porządek. Wyjaśnił, że od czasu, do czasu odbywają się tam różnego rodzaju imprezy typu: osiemnastka, rocznice, itp., wówczas  nie zawsze pamięta się o przestrzeganiu  porządku domowego,  o tym, że po godzinie 22 należy  zachować ciszę.  Zwrócił się z prośbą, aby  gospodarza świetlicy uczulić na te sprawy i żeby miał na uwadze to, że współwłaścielami budynku są również inni ludzie. Zgłosił  wniosek, aby w budżecie na 2005 rok przeznaczyć  środki na zakup przyrządu do pomiaru powierzchni gruntów. Poinformował, że taki zakup to pomoc dla rolników, którzy starają się o dopłaty do swoich gospodarstw z Unii Europejskiej. Obecnie usługi związane z pomiarem powierzchni gruntów, zasiewów wykonują różnego rodzaju firmy, które chcą do 5 do 2 zł za 1 ha. Jego zdaniem, gdyby taki przyrząd był na stanie gminy rolnicy mogliby uniknąć tych kosztów. Stwierdził, że cena takiego przyrządu to ok. 2.500 – 3000 zł. Na  koniec swojego wystąpienia zapytał się, co z realizacją II etapu budowy gimnazjum w Strzałkowie ?

Jako następna głos zabrała radna Ewa Jałoszyńska, która odczytała  informację dot. „zerówek”  w gminie strzałkowo (zał.nr 3). Podziękowała radnym i wszystkim osobom, które były na otwarciu  wyremontowanych klas. Podziękowała Wójtowi Gminy, za troskę i dbałość  nie tylko sprawy oświaty w gminie, ale i za to, że opiekuję się kulturą, sportem, dziedzinami życia społecznego, które nie każdy potrafi docenić, a są tak ważne dla ludzi. Poinformowała zebranych, że  niżu demograficznego, którego tak wszyscy się obawiają w „zerówkach” nie widać. Klasa którą uczy ma 21 uczniów, tyle co zwykle.

Radna Agnieszka Górska poinformowała zebranych, że jeden z mieszkańców okręgu wyborczego p.Maciejewskiej i p.Gierszewskiego zwrócił się do niej z prośbą o zawnioskowanie  na sesji o ustawienie tablicy informacyjnej z nazwa miejscowości Kokczyn (teren zabudowany ).  Wyjaśniła, że mieszkańcy są zaniepokojeni piractwem  jakie się uprawia na tej drodze. Proszą również, aby wystąpić do Policji o częstsze patrolowanie tego odcinka drogowego.

Radna Irena Maciejewska stwierdziła, że kwestia ta była poruszana na poprzedniej sesji. Wójt zobowiązał się do ustawienia takiej tablicy. Jej zdaniem, nie ma powodu, aby drugi raz poruszać to na sesji.

Radna Maria Chmiel zgłosiła wniosek, aby w  budżecie gminy na 2005 rok uwzględnić ulicę Witosa w Strzałkowie.

Radny Kazimierz Tomczak podziękował Wójtowi Gminy, jak również wszystkim tym ,którzy przyczynili się do wybudowania chodnika na ul. Kolejowej. Następnie odczytał  wnioski z zebrania ze swoimi wyborcami (zał.nr 4).

Radna Irena Maciejewska zgłosiła wniosek, aby podjąć, o ile to jest możliwe, działania  zmierzające do przyspieszenia wypłat dopłat bezpośrednie dla rolników.
Rady Jan Gierszewski zabierając głos, na wstępie ustosunkował się do wniosku radnej Agnieszki Górskiej. Stwierdził, że ograniczenie prędkości na drodze do Kokczyna była poruszana kilkakrotnie. Jego zdaniem, nie potrzeba, aby na kierowców nasyłać policję, wystarczy  ustawić znak ograniczający prędkość pojazdów do 50 km/h. Zgłosił następujące wnioski:

    1.Ustawić przystanek autobusowy na odcinku między zabudowaniami  p.Pawła Mokrackiego a  p.Chrzumnickim – droga w kierunku Gonic.

   2. Przesunąć znak ograniczający prędkość znajdujący się w Szemborowie na wysokości plebani w miejsce koło zabudowań  p. Żura.

   3. Spowodować, aby autobus szkolny zatrzymywał się koło szkoły w Szemborowie.

 Następnie poruszył sprawę funkcjonowania świetlicy wiejskiej w miejscowości Staw. Wyjaśnił zebranym, że nadchodzi jesień i społeczeństwo chciałby korzystać tego pomieszczenia. Jednak jeden z lokatorów domu, w którym znajduje się świetlica  jest przeciwny, aby ona tam działała. Wypowiadając się w kwestii „zerówek” w gminie w kontekście wykonanego  remontu pomieszczeń w Szkole Podstawowej w Strzałkowie stwierdził, że społeczeństwu, 60 latach po wojnie coś się należy. Jego zdaniem, takie  „zerówki” powinny powstać 10 -  20 lat temu. Stwierdził, że jeżeli przez  15 lat dorastano do demokracji,  uczono się wolności, to dzisiaj  trzeba wychwalać  zerówki.  Według niego, należy dalej iść przez życie, robić to co się należy, a zachwyty może lekko sobie darować, chociaż nie raz też są potrzebne. Poinformował zebranych, że w gminie Strzałkowo są jeszcze posesje, które nie mają wody. Wyjaśnił, że dotyczy to 2 gospodarstw położonych w m. Chwałkowice Huby. Stwierdził, że problem ten już był zgłaszany, woda miała być założona, ale nic w tej sprawie się nie dzieje. Zgłosił  wniosek , aby doprowadzić wodę do tych gospodarstw. Będąc przy  problematyce związanej z wodą,  zwrócił się z prośbą, aby wyjaśnić sprawę przebiegu linii wodociągowej, jak również jej  rozgałęzienia, jakie przebiega przez podwórze gospodarstwa Kazimierza Zastawy w Stawie. Wyjaśnił, że ktoś 10 lat temu bezprawnie pociągnął nitkę wodociągową przez podwórze ww. rolnika. Obecnie,  rolnik ten chciałby rozbudować gospodarstwo, ale ma ograniczone możliwości inwestowania ponieważ przez środek podwórza biegnie wodociąg. Jego zdaniem, być  może należałoby  mu się jakieś odszkodowanie.  Poinformował, że rolnik ten ma również zatkane dreny na polach. W tej sprawnie należałoby jednak interweniować w Zarządzie Gminnych Spółek Wodnych. Kończąc swoje wystąpienie poprosił pracownice  Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej, aby były, jak te siostry miłosierdzia i wykazywały więcej zrozumiana dla ludzi biednych.  Wyjaśnił, że ma myśli przypadek  p. Bangrowskiej z Chwałkowic. Stwierdził, że  nie można przechodzić obojętnie obok bezrobocia i biedy. Nie można się wszystkim zachwycać zapominając o ludziach najbiedniejszych. Jego zdaniem, szydercze podejście do spraw ubóstwa i bezrobocia ma Platforma Obywatelska.

Radna Ewa Jałoszyńska ustosunkowując się do  wypowiedzi przedmówcy  przypomniała, że swoją wystąpienie rozpoczęła od  stwierdzenia, że w Strzałkowie od wielu lat funkcjonują zerówki. Były  jednak   do tej pory tylko uładniane, ulepszane. Obecnie, kiedy inne szkoły gminy szukają miejsca dla  „zerówek”, gmina Strzałkowa ma pięknie wyremontowane  pomieszczenia. Według niej, dzieje się tak dlatego od wielu lat w naszej gminie dba się o dzieci. Stwierdziła, ze zauważa, że bardzo łatwo  i chętnie  przyjmuje się wszelką krytykę zapominając o dobrych rzeczach. Gdy zaczyna się o nich mówić zaczynają się  pojawiać zdziwienia i kontrowersje. Wyraziła pogląd, że zachwyt, cieszenie się, to nie jest kwestia biedy, gminy lecz postawy życiowej. Stwierdziła, że cieszy się tym wszystkim co dobre, i wolno jej to robić.

Radny Kazimierz Pawlak zabierając głos w kwestii zwodociągowania 2 gospodarstw w miejscowości Chwałkowice Huby wyjaśnił, że koszt tego zadania wynosi 30.000 zł. Rozmawiał z zainteresowanymi, aby partycypowali w kosztach, ci jednak odpowiedzieli, że nie mają pieniędzy. Jego zdaniem, nie można mówić, że w tej sprawie nic się nie robi, nikt się nią nie interesuje, jest w trakcie realizacji. Stwierdził, że radny Jan Gierszewski uprawia politykę.

Radny Jan Gierszewski zapytał się, jaką ?  Jego zdaniem, to nie żadna polityka, ale interpelacja, aby uzupełnić w gminie brakujące linie wodociągowe. 

Przewodniczący zapytał się, czy sołtysi mają jakieś wnioski ?

Sołtys wsi Chwałkowice – Mieczysław Terakowski stwierdził, że mieszkańcy dopominają się o ustawienie znaków ograniczających prędkość pojazdów  na drodze do m. Otoczna i  do Gonic od  drogi nr 92.
Sołtys wsi Kornaty – Tadeusz Dostatni zawnioskował  z kolei o ustawienieć tablic z nazwami miejscowości: Kornaty, Podkornaty, Kornaty Kolonia I, Kornaty Kolonia II. 

Radny Kazimierz Pawlak zgłosił wniosek, aby w budżecie gminy na 2005 r. zarezerwować środki na wyremontowanie  mostu w m. Brudzewo. Wyjaśnił, że dotychczasowe prace naprawcze nie odnoszą skutku. Systematycznie robi się dziura.

Radny Jan Gierszewski wyraził opinie, że z pozyskanych informacjach na wczorajszym posiedzeniu Komisji Rozwoju Gospodarczego, Rolnictwa, Leśnictwa, Ochrony Środowiska i Inwentaryzacji można wywnioskować, że w przyszłorocznym roku  z budżetu gminy nic nie będzie można zrobić. Liczono na fundusze z Unii Europejskiej lecz otrzymano tylko dofinansowanie do remontu „zerówki’ w Strzałkowie. Jego zdaniem, bardzo niewiele uda się zrobić na rzecz poprawy infrastruktury, szczególnie w zakresie dróg i o tym należy  wszystkim uczciwie powiedzieć.

Do pkt 5:

Wójt Gminy – Dariusz Grzywiński informacje:

a/ z realizacji uchwał z poprzedniej sesji (zał.nr 5)

b/z bieżącej działalności oraz planowane inwestycje i remonty  (zał.nr 6).

Odpowiadając na zgłoszone wnioski w zakresie ustawienia znaków drogowych  poinformował, że znaki zostały zakupione i zostaną ustawione w najbliższym czasie. 

Do pkt 6. :

Przewodniczący stwierdził, że na ostatniej sesji  nie zgłoszono żadnych wniosków i interpelacji. Natomiast na XXI sesji wnioski były. Odczytał odpowiedź Wójta Gminy Strzałkowo na wniosek radnego Kazimierza Pawlaka w sprawie zwolnienia wszystkich osób, które zaopatrują się w wodę z hydroforni Chwałkowice  z opłat za nią, na okres jednego roku (zał.nr 7). Poinformował, że na czerwcowej sesji wniosek zgłosił również sołtys Edward Wiśniewski sołtys wsi Babin Olędry. Wniosek dotyczył załatania dziur w tej miejscowości. Wniosek został zrealizowany.

Przewodniczący zapytał się, czy są jakieś pytania ?

Radny Jan Gierszewski  stwierdził, że chciałby zabrać głos w sprawie wniosku zgłoszonego na dzisiejszej sesji a, dotyczącego ograniczenia prędkości na drodze przez wieś Kokczyn. Oświadczył, że chciałby zmienić swój wniosek, zamiast ustawienia  znaków ograniczających prędkość wnioskuje o ustawienie  dwóch tzw. „garbów” na tej drodze. Jego zdaniem, nie ma konieczności, aby wysłać na tą drogę patrole policyjne.

Radna Irena Maciejewska przychyliła się do wniosku przedmówcy. Stwierdziła, że  mieszkańcy nie chcą, aby nasyłać na nich policję.

Radna Agnieszka Górka wyjaśniła,  jej wcześniejszej wypowiedzi  nie  należy odbierać jako jakieś złośliwości pod adresem radnych z tego terenu. Po prostu, jeden mieszkańców Kokczyna zwrócił się do niej z prośbą, aby  na sesji zawnioskowała o ustawienie tablic z nazwą miejscowości.  Nie mogła mu  przecież powiedzieć, że ma poszukać radnego Gierszewskiego !
Do pkt 7.:

Skarbnik  gminy – Teresa Jóźwiak poinformowała radnych, że w związku z tym,  że informacja z realizacji  budżetu gminy  Strzałkowo za I półrocze 2004 r. była omawiana na wszystkich posiedzeniach komisji problemowych ograniczy się w swoim wystąpieniu do rzeczy najważniejszych ( treść wystąpienia  -  zał.nr 8).

Przewodniczący oświadczył, że otwiera  dyskusję. Zapytał się, czy ktoś z radnych chciałby zabrać głos lub ma  jakieś uwagi do przedstawionej informacji ?

W związku z tym, że nie było chętnych do zabrania głosu Przewodniczący  poddał przedstawioną informację pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, jednogłośnie, przyjęła informację z przebiegu wykonania budżetu gminy Strzałkowo za  I półrocze 2004 r. (zał.nr 9).

O godzinie 1106 przewodniczący ogłosił 15. minutową przerwę w obradach.

O godzinie 1133 wznowiono obrady.

Do pkt  8:

a/ 

 Skarbnik gminy – Teresa Jóźwiak przedstawiła projekt uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej z budżetu Gminy Strzałkowo dla Powiatu Słupeckiego na zakup laparoskopu. Poinformowała, że przy uchwalaniu budżetu gminy Strzałkowo na rok 2004 zaplanowane zostały wydatki w dz. 851 - Ochrona zdrowia rozdz. 85195 - Pozostała działalność na udzielenia pomocy finansowej dla Powiatu Słupeckiego z przeznaczeniem na zakup laparoskopu dla Szpitala Powiatowego w Słupcy w kwocie 20.000,00 zł. Jednak dla prawidłowego wykonania tego zadania niezbędne jest podjęcia ww. uchwały. Wyjaśniła, że na spotkaniu przedstawicieli Starostwa Powiatowego i gmin powiatu słupeckiego  ustalono o wielkości udzielanej pomocy. Przyjęto, że będzie to 2,00 zł od 1 mieszkańca. W związku z tym, iż na terenie Gminy Strzałkowo na dzień 1 stycznia br. zamieszkiwało 9.680 osób  proponuje się przeznaczyć  na zakup laparoskopu kwotę 19.360,00 zł.
Przewodniczący poprosił o opinie w sprawie projektu uchwały Komisję Budżetową.

Wojciech Pazderski – przewodniczący Komisji Budżetowej stwierdził, że komisja po przeanalizowaniu  budżetu gminy i możliwości finansowych postanowiła zaopiniować projekt uchwały pozytywnie.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, czy ktoś z radnych chciałby zabrać głos lub ma  jakieś uwagi do projektu uchwały ?

Radny Andrzej Kasprzyk zapytał się, co to jest laparoskop, jak takie urządzenie wygląda ? Poinformował zebranych, że  zadał takie pytanie ponieważ na posiedzeniu Komisji Budżetowej  zgłosił wniosek, aby  umieścić  na tym urządzenie tabliczkę znamionową, że  jego zakup współfinansowała  gmina Strzałkowo. Żeby  nie było tak, że sam  powiat zakupił laparoskop.

Radny Wojciech Pazderski stwierdził, że co prawda nie jest lekarzem, ale orientuje się trochę w  tym sprawach. Wyjaśnił, że są dwa rodzaje operacji tradycyjne, polegające na tym, że dokonuje się długich, głębokich cięć, i mało inwazyjne, gdzie za pomocą małych otworów  - laparoskopem dokonuje się operacji narządów wewnętrznych. Wyraził pogląd,  że raczej jest to urządzenie małe. Zaproponował, aby tabliczkę umieścić na sali operacyjnej.

Radny Jan Gierszewski poddał pod wątpliwość, czy szpital w Słupcu będzie miał dobrych chirurgów, którzy będę potrafili posługiwać się takich urządzeniem. Wyraził pogląd, że do obsługiwania laparoskopu są potrzebni doświadczenie lekarze, nie jacyś początkujący.

Przewodniczący poinformował, że z tego co się orientuje, to do wykonywania operacji laparoskopem będą przyjeżdżać chirurdzy z zewnątrz. W związku z brakiem dalszym pytań, odczytał projekt uchwały i  poddał go pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, jednogłośnie podjęła uchwałę  w sprawie udzielenia pomocy finansowej z budżetu Gminy Strzałkowo dla Powiatu Słupeckiego na zakup laparoskopu. (uchwała nr XXIII/136/04 – zał. 10).

b/

 Skarbnik gminy – Teresa Jóźwiak poinformowała zebranych, że nie będzie czytała uzasadnienia do projektu uchwały w sprawie zaciągnięcia kredytu w wysokości 450.000,00 zł na finansowanie wydatków nie znajdujących pokrycia w planowanych dochodach budżetu gminy roku 2004, ponieważ  przedstawił je wcześniej Wójt Gminy w swojej informacji z bieżącej działalności.

Przewodniczący poprosił o opinie w sprawie projektu uchwały Komisję Budżetową.

Wojciech Pazderski – przewodniczący Komisji Budżetowej stwierdził, że komisja po przeanalizowaniu  budżetu i możliwości finansowych gminy postanowiła zaopiniować projekt uchwały pozytywnie.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, czy ktoś z radnych chciałby zabrać głos lub ma  jakieś uwagi do projektu uchwały ?

W związku z tym, że nie było chętnych do zabrania głosu, Przewodniczący  odczytał projekt  uchwały  i poddał go  pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, jednogłośnie podjęła uchwałę  w sprawie zaciągnięcia kredytu w wysokości 450.000,00 zł na finansowanie wydatków nie znajdujących pokrycia w planowanych dochodach budżetu gminy roku 2004 (uchwała nr XXIII/137/04 – zał. 11).

c/

Skarbnik gminy – Teresa Jóźwiak przedstawiła projekt uchwały  Rady Gminy Strzałkowo w sprawie  zmian w planie budżetu Gminy Strzałkowo na rok 2004. Odczytała uzasadnienie do uchwały. Przewodniczący poprosił o opinie w sprawie projektu uchwały Komisję Budżetową.

Wojciech Pazderski – przewodniczący Komisji Budżetowej stwierdził, że projekt uchwały szczegółowo był omawiany na posiedzeniu komisji. Członkowie komisji postanowili zaopiniować go pozytywnie.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, czy ktoś z radnych chciałby zabrać głos lub ma  jakieś uwagi do projektu uchwały ?

Radny Andrzej Kasprzyk poinformował zebranych, że na posiedzeniu Komisji Budżetowej poruszył sprawę udziału gminy Strzałkowo w  spółce Oświetlenie Uliczne i Drogowe.  Wyjaśnił, że za każdym razem, jak gmina wykonuje jakąś inwestycje w zakresie oświetlenia ulicznego,  ponosi wszystkie koszty z przygotowaniem inwestycji jak również z jej realizacją,   przekazuje powstały majątek na rzecz spółki. Stwierdził, że tak się stało,  między innymi, z wybudowanym oświetleniem na ulicy Gen. Sikorskiego w Strzałkowie. Zapytał się jaki jest sens przekazywania majątku spółce, skoro i tak  wszystkie koszty jego utrzymania ponosi gmina ? Jeżeli  oświetlenie nie zostanie przekazane odmawia się jego konserwacji, czyni się kłopoty innym firmą, które chciałyby  tym się zająć. Zwrócił uwagę na fakt, że spółka nie inwestuje w majątek. Jego zdaniem, jest to okradanie gmin, które należą do spółki. Określił postępowanie  spółki jako monopolistyczne. Zaproponował, aby wykorzystując swoje udziały w spółce i mając na uwadze budżet na 2005 r. ustalić nowe zasady współpracy. Według niego, nie może być dalej tak, że gminy wykonują na własny rachunek inwestycje, przekazują majątek spółce, a w zamian otrzymywały zaledwie usługę związaną z wymianą lamp oświetleniowych. Stwierdził, że powinien zostać utworzony w spółce fundusz inwestycyjny. Jak każda spółka tak i ta powinna określić priorytety i kierunki rozwoju. Przypomniał, że z tym co przekazała Poinformował, że wg informacji Skarbnik Gminy, gmina Strzałkowo przekazała spółce majątek warty 500.000 zł, a spółka zastanawia się, czy wymienić lampy, czy nie, pod warunkiem jeszcze, że zakupi je samorząd i zapłaci za ich wymianę. W jego odczuciu zarządzanie w spółce stoi na głowie. Jego zdaniem, chociaż gmina jest w 90% oświetlona , to w niedługim czasie pojawi się problem z  jego modernizacją. Zapytał się, czy znowu ma to się odbywać na dotychczasowych zasadach, że gmina wykłada swoje środki, a spółka z łaski, za gminne pieniądze będzie świadczyć usługi ? Na koniec poinformował, że razem z przewodniczącym Komisji Rewizyjnej zainteresują się  umową ze spółką Oświetlenie Uliczne i Drogowe i zasadami na jakich odbywa się współpraca z gminą.

Przewodniczący zapytał się, czy ktoś z radnych chciałby jeszcze zabrać głos ? 

Zdaniem radnego Jana Gierszewskiego dojrzewamy do tego, aby przeciwstawić się takim monopolistom, jak energetyka.  Według niego, do walki z nimi można wykorzystać  związki gmin. Stwierdził, że dłużej nie można tolerować ich polityki,  i tego że wszystko im wolno, skazywania ludzi bez sądu  na wielotysięczne kary za byle cyt. „ rozłączenie kabelka”.

W związku z tym, że nie było więcej  chętnych do zabrania głosu Przewodniczący, odczytał projekt  uchwały  i poddał go  pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo w obecności 15 radnych, jednogłośnie, podjęła uchwałę  w sprawie zmian w budżecie gminy Strzałkowo na rok 2004 (uchwała nr XXIII/138/04 – zał. 12).

d/

Zdzisław Hudański – kierownik Referatu  Rolnictwa, Leśnictwa i Gospodarski Komunalnej w Urzędzie Gminy Strzałkowo przedstawił projekt uchwały Rady Gminy Strzałkowo w sprawie zmiany zasad wynajmowania lokali wchodzących w skład mieszkaniowego zasobu         Gminy Strzałkowo. Poinformował zebranych, że proponuje się, aby  z mieszkaniowego zasobu gminy wydzielić mieszkania, które byłby przydzielane na czas trwania pracy.

Przewodniczący poprosił o opinie na temat ww. projektu uchwały Komisję Rozwoju gospodarczego, Rolnictwa, Leśnictwa, Ochrony Środowiska i Inwentaryzacji ?

Kazimierz Pawlak – przewodniczący  komisji poinformował, że projekt uchwały został zaopiniowany pozytywnie.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, kto chciałby zabrać głos lub ma uwagi do projektu uchwały ?

Radny Jan Gierszewski na początek wyraził  ubolewanie, że zasób mieszkaniowy gminy Strzałkowo jest tak mały. W kwestii Brudzewa stwierdził, że ma żal, że majątek, który został zakupiony z Funduszu Rozwoju Rolnictwa, a powstał z różnicy między dostawami obowiązkowymi, a ponadobowiązkowymi, kiedyś należący do kółka rolniczego,  przemieścił się do gminy.  Wyjaśnił, że nie ma absolutnie pretensji do Wójta, a jedynie  do przepisów i obowiązującego prawa, że nie było możliwe pozostawienie  tego majątku w gestii mieszkańców Brudzewa.

Przewodniczący wyjaśnił, że na temat komunalizacji nieruchomości  zlokalizowanej w Brudzewie będzie dyskusja w kolejnym punkcie obrad. Zapytał się, czy ktoś z radnych chciałby jeszcze zabrać głos  ?  W związku z brakiem chętnych, odczytał projekt uchwały i poddał go pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, w obecności 15 radnych, jednogłośnie, podjęła uchwałę w sprawie zmiany zasad wynajmowania lokali wchodzących w skład mieszkaniowego zasobu         Gminy Strzałkowo  (uchwała nr XXIII/139/04 – zał.nr  13).

e/

Zdzisław Hudański przedstawił projekt uchwały Rady Gminy Strzałkowo w sprawie wydzielenia w zasobie mieszkaniowym Gminy Strzałkowo lokalu przeznaczonego do wynajmowania na czas trwania stosunku pracy. Poinformował zebranych, że z mieszkaniowego zasobu gminy Strzałkowo proponuje się wydzielić w miejscowości Brudzewo mieszkanie służbowe dla pielęgniarki zatrudnionej w tamtejszym ośrodku zdrowia.

Przewodniczący zapytał się, jaka jest opinia w sprawie ww. projektu uchwały Komisji Rozwoju Gospodarczego, Rolnictwa. Leśnictwa, Ochrony Środowiska i Inwentaryzacji ?

Kazimierz Pawlak – przewodniczący  komisji poinformował, że projekt uchwały został zaopiniowany pozytywnie.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, kto chciałby zabrać głos lub ma uwagi do projektu uchwały ?

Radny Jan Gierszewski zapytał się, jak długo trwa wypowiedzenie umowy najmu takiego lokalu ?

Zdzisław Hudański odpowiedział, że mieszkanie jest tak długo zajmowane przez lokatora jak długo jest w stosunku pracy.

Przewodniczący zapytał się, czy ktoś z radnych chciałby jeszcze zabrać głos  ?  W związku z brakiem chętnych, odczytał projekt uchwały i poddał go pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, w obecności 15 radnych, jednogłośnie podjęła uchwałę w sprawie wydzielenia w zasobie mieszkaniowym Gminy Strzałkowo lokalu przeznaczonego do wynajmowania na czas trwania stosunku pracy (uchwała nr XXIII/140/04 – zał. nr 14).

f/

Zdzisław Hudański przedstawił projekt uchwały Rady Gminy Strzałkowo w sprawie komunalizacji nieruchomości zabudowanej położonej w Brudzenie. Poinformował, że przedmiotem komunalizacji jest nieruchomość zabudowana położona w Brudzewie, w którym zlokalizowano ośrodek zdrowia.  Wyjaśnił, że zostały zakończone wszystkie sprawy formalno – prawne związane z budynkiem i wojewoda może go już skomunalizować na rzecz gminy Strzałkowo.

Przewodniczący zapytał się, jaka jest opinia w sprawie ww. projektu uchwały Komisji Rozwoju Gospodarczego, Rolnictwa. Leśnictwa, Ochrony Środowiska i Inwentaryzacji ?

Kazimierz Pawlak – przewodniczący  komisji poinformował, że projekt uchwały został zaopiniowany pozytywnie, ale przy jednym głosie wstrzymującym.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, kto chciałby zabrać głos lub ma uwagi do projektu uchwały ?

Radny Jan Gierszewski poinformował, że wstrzymał się od głosu na posiedzeniu komisji ponieważ plac, na którym wybudowano nieruchomość był własnością kółka rolniczego. Przypomniał , że pierwotnie budynek wykorzystywany był jako siedziba Gromadzkiej Rady Narodowej w Brudzewie. W roku 1973 został przekazany na rzecz służby zdrowia, ale grunt nadal pozostał własnością kółka rolniczego.  Stwierdził, że stało jak się stało, przepisy trzeba przestrzegać, ale  mieszkańcy chcieliby, aby grunt nadal był własnością kółka, a wieś czerpała z tego korzyści. 
Przewodniczący  wyraził opinie, że skoro nieruchomość w Brudzewie była kiedyś  własnością Kółka Rolniczego, to ktoś nie dopilnował, nie starał się, aby w dalszym ciągu tak było. 

Radny Kazimierz Pawlak nie zgodził się z opinią radnego Jana Gierszewskiego, że społeczeństwo nie ma korzyści  z budynku w Brudzenie. Wyjaśnił, że znajduję się w nim sala wiejska, którą wyremontowała gmina, a z której można czerpać dochody. Jego zdaniem, nie można też zapominać, że w budynku jest ośrodek zdrowia, z usług którego korzysta całe miejscowe społeczeństwo.

Radny Jan Gierszewski wyjaśnił, że jego wypowiedź została mylnie zinterpretowana. Nie negował zasadność zlokalizowania w budynku w Brudzenie ośrodka zdrowia i tego, że społeczeństwo nic z tego nie ma, lecz przypomniał jedynie, że prawa do gruntu miało kółko rolnicze w tej miejscowości.

Zastępca wójta – Marian Janaszak poinformował, że 7 lat temu były zakusy, aby nieruchomość w Brudzenie przekazać Spółdzielni Kółek Rolniczych w Strzałkowie, a następnie sprzedać go p.Stachurskiemu.  Stwierdził, że jeżeli tak by się stało, wątpliwe byłoby, czy dalej  tej miejscowości  byłby ośrodek zdrowia. Wyjaśnił, że żeby jednak temu przeciwdziałać wszczęto procedurę komunalizacyjną. Przypomniał, że radny Jan Gierszewski również był za tym, aby skomunalizować budynek w Brudzenie

Zdaniem radny Jan Gierszewskiego nie można kierować się donasami i domysłami, że ktoś chciał sprzedać budynek w Brudzenie. Wyjaśnił, że Spółdzielnia Kółek Rolniczych w Strzałkowie nie miała żadnego prawa do budynku lecz miejscowe kółko rolnicze, grupa rolników   zarejestrowana w sądzie. Z tego co się orientuję, to Zarząd Kółka Rolniczego w Brudzewie nie miał żadnych zamiarów sprzedawania budynku. Oświadczył, że on również nigdy nie opowiadał się za żadną sprzedażą. Zawsze był za tym, aby obiekt służył służbie zdrowia.

Wójt gminy –Dariusz Grzywiński stwierdził, że nie chodzi o udowadnianie sobie kto ma rację, a o przypomnienie faktów.  Jego zdaniem, to że w dalszym ciągu w Brudzewie jest ośrodek zdrowia to zasługa samorządu. Potwierdził, że prawa do budynku zgłaszał SKR, ale okazało się, że właścicielem  jest  kółko rolnicze. Jego zdaniem, nie ma to jednak znaczenia. Ważne jest to, że utracenie zarządu nad ośrodkiem  zdrowia przez gminę mogłoby spowodować, że przestałby  on istnieć.

Radny Jan Gierszewski stwierdził, że nie wiadomo, czy by tak się stało.

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński kontynuując swoja wypowiedź wyjaśnił, że nie mówi o faktach lecz o pewnym ryzyku które istniało. Stwierdził, że  dzisiaj kiedy ten ośrodek funkcjonuje można powiedzie, że obrano dobrą drogę, dającą nadzieję, że tak długo jak istnieje samorząd ośrodek zdrowia w Brudzewie będzie. Wyjaśni, że po uporządkowaniu i wyjaśnieniu wszystkich zapisów w księgach wieczystych przychodzi kolej na skomunalizowanie nieruchomości  i oddanie go w zarządzanie gminie.
Radny Jan Gierszewski zwrócił uwagę na fakt, że ośrodek zdrowia w Brudzewie funkcjonuje już od 30 lat.

Przewodniczący w związku z brakiem dalszych chętnych do zabrania głosu, odczytał projekt uchwały i poddał go pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, w obecności 15 radnych, jednogłośnie, podjęła uchwałę w sprawie komunalizacji nieruchomości zabudowanej położonej w Brudzewie (uchwała nr XXIII/141/04 – zał.nr 15 ).

g/

 Zdzisław Hudański przedstawił projekt uchwały Rady Gminy Strzałkowo w sprawie   użyczenia pomieszczeń użytkowych w budynku usytuowanym na nieruchomości położonej w Katarzynowie, stanowiącej własność Gminy Strzałkowo. Poinformował, że przedmiotem użyczenia są pomieszczenia  w budynku komunalnym w Katarzynowie. Użyczenie ma być na okres 25 lat Kołu Łowieckiemu  „Tumak”. Wyjaśnił, że ww. sprawie odbyły się konsultacje z radą sołecką, strażą pożarna i lokatorem, który  mieszka w budynku, w którym znajdują się użyczane pomieszczenia. Wszyscy oni do propozycji użyczenia odnieśli się pozytywnie.

Przewodniczący zapytał się, jaka jest opinia w sprawie ww. projektu uchwały Komisji Rozwoju Gospodarczego, Rolnictwa. Leśnictwa, Ochrony Środowiska i Inwentaryzacji ?

Kazimierz Pawlak – przewodniczący komisji poinformował, że projekt uchwały został zaopiniowany pozytywnie.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, kto chciałby zabrać głos lub ma uwagi do projektu uchwały ?

Zdaniem radnego Jana Gierszewskiego w sprawie uchwały powinien wypowiedzieć się  sołtys z Katarzynowa.

Radny Andrzej Kasprzyk przypomniał zebranym, że sprawa  użyczenia pomieszczeń w Katarznowie była już w porządku obrad sesji, ale została wycofana. Cieszy się, że w końcu dzisiaj zapadnie  rozstrzygnięcie i będzie temat zakończony. Wyraził opinię, że być może przekazanie pomieszczeń  Koło Łowieckiemu  „Tumak” pobudzi do życia  istniejącą tam miejscowa straż pożarną.

Radna Agnieszka Górska zapytała się, czy przekazaniu podlegają te pomieszczenia , które zakreślone są na kolorowo w załącznikach do projektu uchwały ?

Zdzisław Hudański odpowiedział, że tak.

Przewodniczący w związku z brakiem dalszych chętnych do zabrania głosu, odczytał projekt uchwały i poddał go pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, w obecności 15 radnych, jednogłośnie, podjęła uchwałę w sprawie użyczenia pomieszczeń użytkowych w budynku usytuowanym na nieruchomości położonej w Katarzynowie, stanowiącej własność Gminy Strzałkowo (uchwała nr XXIII/142/04 – zał.nr 16 ).

h/

Małgorzata Nowak  - kierownik Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej w Strzałkowie przedstawiła projekt uchwały Rady Gminy Strzałkowo w sprawie nadania statutu Gminnemu Ośrodkowi Pomocy Społecznej w Strzałkowie. Poinformowała zebranych, że w związku ze zmianą ustawy o pomocy społecznej, przekazaniu gminom zadania wypłaty zasiłków rodzinnych i scedowaniu przez Wójta tego zadania na GOPS zachodzi konieczność zmiany statutu tej jednostki.

Radny Jan Gierszewski zapytał się, jaki jest powód zmian w statucie.

Małgorzata Nowak odpowiedziała, że  zmiana przepisów. Ustawy o pomocy społecznej i przejęcie zadań do realizacji z zakresu świadczeń rodzinnych.

Jan Gierszewski wyraził pogląd, że przepisami ludzi nie nakarmi się. Potrzebne są pieniądze.

Małgorzata Nowak odpowiedziała, że nie o to chodzi. Sprawa dotyczy regulacji prawnych.

Przewodniczący zapytał się, jaka jest opinia w sprawie ww. projektu uchwały Komisji Oświaty, Kultury, Sportu, Ochrony Zdrowia i Pomocy Społecznej .

Artur Cygan – przewodniczący komisji poinformował, że projekt uchwały został zaopiniowany pozytywnie.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, kto chciałby zabrać głos lub ma uwagi do projektu uchwały ?

Radny Jan Gierszewski stwierdził, że   bzdurami  nie nakarmi się  ludzi. Potrzebne są pieniądze.  Zapytał się, czy zapomogi dla ludzi najbiedniejszych wynoszą 80, 70, 60 zł ?

Małgorzata Nowak odpowiedziała, że środki, które są w dyspozycji Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej  są środkami uchwalanymi przez  radę .

Radny Jan Gierszewski zapytał się Małgorzaty Nowak, czy potwierdza , że są to nędzne środki ?

Małgorzta Nowak odpowiedziała, że nie są to nędzne środki.

Radny Jan Gierszewski nie zgodził się z wypowiedzią przedmówczyni, że środki uchwala rada. Stwierdził, że środki którymi dysponuje GOPS powodują to, że zapomoga na jedną rodzinę wynosi: 60, 70, 80 zł. Zapytał się , czy tak jest , czy nie ?

Małgorzata Nowak odpowiedziała, że w  tej chwili nie.

Radny Jan Gierszewski stwierdził, że dobrze, dowie się, czy tak jest. Wyjaśnił, że z tego co przekazują mu ludzie wynika, że zapomogi wynoszą 60, 70, 80 zł. Poinformował, że przyjdzie z tymi ludźmi  do GOPS-u.

Małgorzata Nowak odpowiedziała, że Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej realizuje zadania, które wynikają z ustaw i innych przepisów.

Radny Jan Gierszewski stwierdził, że o takich rzeczach należy mówić  prosto w twarz, tym z Platformy, tym którzy w kraju odpowiadają za to, ile jest zapomogi na jedną rodzinę, bo ludzie płaczą, jeść nie maja, na chleb nie mają, a  my ich dzielimy. Zwrócił się do wójta Janaszaka, aby nie komentował jego wypowiedzi. Ponownie stwierdził, że ludzie otrzymują po 60, 70, 80 zł na rodzinę.

Przewodniczący poprosił o spokój na sali. Poprosił radnego Jana Gierszewskiego o zadawanie pytań.

Radny Jan Gierszewski zapytał się, czy zapomoga na jedną rodzinę wynosi, 60,70,80  zł ? Wyjaśnił, że ludzie mówią mu, że faktycznie tyle teraz wynosi zapomoga. Czy jest to prawda, czy nie ?

Małgorzata Nowak odpowiedziała, że wysokość świadczeń nie wynika ze statutu.

Radny Jan Gierszewski zapytał się, a z czego ?

Małgorzata Nowak odpowiedziała, że Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej nie realizuje tylko  świadczenia pieniężne, ale masę innych zadań. Środki którymi dysponuje pochodzą od wojewody i z budżetu gminy. Poinformowała, że wysokość zasiłków jest różna. Minimalny ustawowy zasiłek wynosi 20 zł. Ustawa to przewiduje, ale w tej chwili takich zasiłków, o tak niskiej kwocie nie udziela się ponieważ od września budżet jest większy. Stwierdziła, że w zakresie świadczeń rodzinnych matki odbierają  po 1500 i 2000 zł. razem.

Radny Jan Gierszewski poprosił, aby nie opowiadać takich głupot.

Małgorzata Nowak poprosiła z kolei, aby to sprawdzić.

Radny Jan Gierszewski odpowiedział, że wszystko się stwierdzi. Poinformował, że rozmawiał z Bangrowska i innymi ludźmi, którzy  mówią, ze zasiłki są po 60, 70, 80 zł.

Zdaniem Małgorzaty Nowak  nie jest to miejsce, aby mówić o tym.

Radny Jan Gierszewski  poprosił, aby mówić prawdę.

Przewodniczący poprosił radnego Jana Gierszewskiego o zadawanie pytań do statutu.

Radna Ewa Jałoszyńska zwróciła się z prośbą, aby nie obrażać pani.

Radny Jan Gierszewski odpowiedział, że chce się dowiedzieć ile wynosi zapomoga na jedną rodzinę ?

Przewodniczący ponownie porosił o zadawanie pytań związanych ze statutem gminy.

Radny Jan Gierszewski wyraził opinię, że nie można się  wzajemnie bujać.

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński oświadczył, że taki ton  rozmowy jest nie do przyjęcia. Zwracając się do radnego Jana Gierszewskiego powiedział, że jeżeli ma uwagi dotyczące gminy, działalności  Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej,  to powinien  je sformułować, a nie oskarżać, że ktoś kłamie.

Radny Jan Gierszewski  stwierdził, że on nie powiedział, że ktoś kłamie.

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński odpowiedział, że amnezji nie ma, ale słyszał jak padło stwierdzenie, że pani kierownik kłamie.

Radny Jan Gierszewski stwierdził, że nic takiego nie powiedział

Przewodniczący poprosił radnego Gierszewskiego spokój.

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński  ponownie stwierdził, że wyprasza sobie taki ton rozmowy i dyskusji. Po raz kolejny stwierdził, że jeżeli są uwagi i wątpliwości należy je sformułować, a  odpowiedź na nie zostanie udzielona. Poprosił, aby nie oskarżać, że ktoś kłamie. Przypomniał, że zadaniem jakim jest opieka społeczna obciążony jest budżet  państwa. Stwierdził, że dzisiaj, jeżeli ktoś zarzuca Gminnego Ośrodkowi Pomocy Społecznej, że są mizerne zasiłki,  to jest w błędzie. Nie jest to wina kierownika, gdyż dysponuje on takim budżetem jaki otrzyma od państwa i od gminy. Jeżeli  padają wnioski, żeby w większym stopniu pomagać biednym ludziom, to, to jest sprawa rady. Poprosił, aby zgłaszać takie wnioski , a nie mówić, że ktoś kłamie. Potwierdził, że są przypadku, że ludzie którzy obierają zasiłki w kwocie 2000 zł. Stwierdził, że jak ktoś nie wierzy może to sprawdzić. Następnie zwrócił się z prośbą do Przewodniczącego Rady Gminy, aby powrócić do omawiania statutu, a nie wysokości zasiłków w GOPS-ie.

Radny Jan Gierszewski stwierdził, że nie powiedział, że p. Nowakowa kłamie. Zadał jedynie pytanie ile wynosi zasiłek na jedną rodzinę ?
O godzinie 1225 Przewodniczący ogłosił 5. minutowa przerwę w obradach w celu wyjaśnienia sprawy.

O godzinie 1235 wznowiono obrady.

Zdaniem  radnego Jan Gierszewskiego polemika wynika z tego, że poprawia się materiały, które niczego nie   dają. Według niego, poprawki do statutu powinny skutkować  faktyczną pomocą dla najbiedniejszych, większymi zapomogami, ułatwieniami  w ich otrzymywaniu. 

Małgorzata Nowak poinformowała, że statut jest podstawą funkcjonowania jednostki organizacyjnej jaką jest Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej. Statut nie ma nic wspólnego wspólnego z wypłacaniem  zasiłków.

Przewodniczący w związku z brakiem dalszych chętnych do zabrania głosu, odczytał projekt uchwały i poddał go pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, w obecności 15 radnych, jednogłośnie, podjęła uchwałę w sprawie nadania statutu Gminnemu Ośrodkowi Pomocy Społecznej w Strzałkowie (uchwała nr XXIII/143/04 – zał.nr  17).

i/

Małgorzata Nowak – kierownik Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej przedstawiła projekt uchwały Rady Gminy Strzałkowo w sprawie szczegółowych warunków przyznawania i odpłatności za usługi opiekuńcze, szczegółowych warunków częściowego lub całkowitego zwolnienia od opłat oraz trybu ich pobierania. Poinformowała, że jednym z zadań jakie realizuje jej placówka jest świadczenie usług opiekuńczych. Usługi takie odbywają się już od momentu kiedy powstał GOPS. Obecnie w związku ze zmianą ustawy o pomocy społecznej nastąpiła konieczność podjęcia nowej uchwały w tej sprawie. Wyjaśniła, że zmieniły się  w ustawie między innymi kryteria dochodowe.

Przewodniczący zapytał się, jaka jest opinia w sprawie ww. projektu uchwały Komisji Oświaty, Kultury, Sportu, Ochrony Zdrowia i Pomocy Społecznej .

Artur Cygan – przewodniczący komisji poinformował, że projekt uchwały został zaopiniowany pozytywnie.

Przewodniczący oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, kto chciałby zabrać głos lub ma uwagi do projektu uchwały ?

 W związku z barkiem chętnych do zabrania głosu, przewodniczący odczytał projekt uchwały i poddał go pod głosowanie.

Rada Gminy Strzałkowo, w obecności 15 radnych, jednogłośnie, podjęła uchwałę w sprawie 

szczegółowych warunków przyznawania i odpłatności za usługi opiekuńcze, szczegółowych warunków częściowego lub całkowitego zwolnienia od opłat oraz trybu ich pobierania (uchwała nr XXIII/144/04 – zał.nr  18).

Do pkt 9.:

Przewodniczący odczytał projekt opinii Rady Gminy Strzałkowo w sprawie rekultywacji dróg Kościanki – Uścięcin oraz Babin Olędry (zał.nr 19). Poinformował zebranych, że ww. opinia jest niezbędna  do starania się o środki z urzędu marszałkowskiego.

Radny Jan Gierszewski  stwierdził, że nie neguje zasadności rekultywacji dróg Kościanki – Uścięcin i Babin Olędry, ale trzeba zadać sobie pytanie, co dalej z innymi drogami, które wymagają modernizacji, a w szczególności z tymi polnymi. Zaproponował, aby w przyszłości wynająć kruszarkę, wykorzystać kamień polny znajdujący się w Brudzewie, zmielić go i nawieź na drogi znajdujące się  w tym terenie. Zwrócił uwagę zebranych na konieczność remontu drogi do Katarzynowa, wyraził przekonanie, że  zadanie to zostanie zrealizowane  w związku z budową schroniska dla zwierząt w tej miejscowości. Zaapelował, aby w przyszłym roku , na wiosnę, na drogi gruntowe wysłać równiarkę, tak jak to było kiedyś.

Radny Olech Głodkowski poinformował zebranych, że  budowa drogi Kościanki – Uścięcin jest dyskutowana już od trzech lat. Jego zdaniem, argumentem zasadniczym przemawiającym za realizacją tego zadania jest to, że drogą tą jeździ autobus szkolny. Poprosi, aby radni poparli realizację tej drogi.

Radny Andrzej Kasprzyk zapytał się, czy do planu rekultywacji może zgłosić więcej dróg ? Czy wniosek do urzędu marszałkowskiego można uzupełnić o dwie kolejne  krótkie drogi ?

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński odpowiedział, że potrzeb w zakresie dróg w gminie jest dużo. Przypomniał, że na początku kadencji zwrócił się do radych z prośba, aby przedstawili swoje potrzeby w zakresie dróg, a następnie ustalili, które z nich będą  zrealizowane w obecnej kadencji. Stwierdził, że zaproponował radzie  drogi: Kościanki – Uścięcin oraz Babin Olędry ponieważ uważa, że są one najważniejsze. Jego zdaniem,  gdyby nie docierające pozytywne informacje dot.  możliwości zrealizowania odcinka drogowego Pospólno – Podkornaty – Katarzynowo, to droga  ta również zostałaby zgłoszona do urzędu marszałkowskiego. Wyjaśnił, że są zapewnienia, że droga ta zostanie zmodernizowana jeszcze w bieżącym roku, ale nie można powiedzieć, że na pewno. Poinformował, że w ramach środków strukturalnych zgłoszono do realizacji drogę Młodziejewice – Unia. W kwestii remontów dróg, ich naprawy i równania, wyjaśnił że środki na realizacje tych zadania zostaną przewidziane  w przyszłoroczym budżecie gminy. Wypowiadając się w sprawie zwiększenia ilości dróg we wniosku o środki z urzędu marszałkowskiego stwierdził, że zgłoszono te dwie najważniejsze. Nie wie, czy one w przyszłym roku będą większe środki, aby zrealizować inne drogi. Analizując dane z kilku lat można dojść do wniosku, że z roku na rok jest ich coraz mniej. Przypomniał, że w bieżącym roku gmina otrzymała zaledwie kwotę 44.700 zł. a droga Babin  -Słomczyce  o dł. 1.300 m kosztowała aż 160.000 zł. Poinformował, że w ramach rekultywacji zrobiono również odcinek drogowy w m. Wólka, droga do bramy Rolpolu.,  droga do tzw. Czekuszewa i droga, od drogi krajowej do leśniczówki w Wólce.

Radny Andrzej Kasprzyk  poddał pod rozwagę zebranych możliwość zakupienia przez  gminę kruszarki do kamienia. Wyjaśnił, że uważnie śledzi targi POLEKO i zauważył, że można tam kupić  kombajn do rozgniatania i kruszenia kamienia polnego. Stwierdził, że jeżeli takie urządzenie byłoby w gminie, a kamienia jest dużo, to można byłoby  wyremontować wszystkie drogi. Poinformował, że koszt takiego kombajnu to kwota 180.000 zł.  Oferuje je do sprzedaży spółka Polska Miedź - Zakład Doświadczalny. Jego zdaniem, oszczędności dla gminy polegałby na tym, że nie potrzeba byłoby na drogi polne wysyłać już równiarek, na stałe następuje ustabilizowanie takiej polnej drogi,  a po trzecie nadaję się jej jakąś strukturę, wykorzystuję się kamień polny, którego w gminie jest pod dostatkiem.

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński ustosunkowując się do wypowiedzi przedmówcy poinformował, że działania takie już  odbyły się  w gminie Strzałkowo. Przypomniał, że  została wynajęta kruszarka, która mieliła kamienie, elementy betonowe, i pozostałości po rozbiórce budynków. Potem ten materiał był wywożony na polne drogi. Zwrócił uwagę radnych na duży koszt tej operacji. Stwierdził, że dzisiaj kiedy zostało przeliczone, co jest    tańsze, okazało się, że  przywieziony tłuczeń wapienny ma taką samą cenę jak zmielenie kamienia.   Jego zdaniem, nie ulega wątpliwości, że materiał zgromadzony w Brudzewie  w przyszłym roku powinien być skruszony i wywieziony na drogi. Poinformował, że z informacji które posiada od przedsiębiorstwa  budowy dróg taka maszyna kosztuje nie 180.000  zł ale milion złotych. Z tego powodu, nie  rozważano propozycji, którą zgłosił radny Andrzej Kasprzyk.

Radny Jan Gierszewski zabierając głos w dyskusji stwierdził, że wniosek radnego Andrzeja Kasprzaka jest zasadny, ale i też  to co mówił Wójt Gminy też ma sens. Jego zdaniem, gdy zostanie zrealizowana z funduszy strukturalnych droga Młodziejewice – Unia zostanie zakończony pewnie etap budowy dróg w asfalcie w  trójkącie: Mlodziejewice – Unia - Kościanki.  Jednak pozostaną inne  drogi w gminie, nie mniej ważne dla miejscowego społeczeństwa, które trzeba zmodernizować. Stwierdził, że budując drogi w terenie odciąża się główne szlaki. Opowiedział się za wykorzystaniem zgromadzonego kamienia do utwardzania dróg polnych.  Według niego, droga do Katarzynowa być może jest ważniejsza od tych, które zostały zgłoszone do rekultywacji. Jednak dobrze, że jest obietnica jej wybudowania w związku  z mającym powstać w tej miejscowości schroniskiem dla zwierząt.

Radny Andrzej Kasprzyk powrócił do tematu zakupu przez gminę kombajnu do kruszenia kamieni. Przyznał, że być może jego rozpoznanie co do ceny były niepełne, i być może tak jak mówił Wójt , koszt takiego urządzenia wynosi 1 mln złotych. Zaproponował, aby  zorientować się, czy przy zakupie takiego kombajnu nie można byłoby skorzystać ze środków unijnych przeznaczonych na rozwój infrastruktury na wsi. Stwierdził, że gospodarka rolnicza jest coraz bardziej intensywna, po drogach polnych porusza się coraz więcej ciężkiego sprzętu, większe samochody, konieczne są więc lepsze drogi lokalne. Można je utwardzić kupując kruszarkę i wykorzystując kamień polny.

Radna Ewa Jałoszyńska  zabierając głos stwierdziła na początek, że temat drogi do Uścięcina powraca jak bumerang. Poinformowała, zebranych, że pewnego razu postanowiła się przekonać osobiście jaki jest jej stan. Zapytała się, kto z obecnych jechał tą drogą, za wyjątkiem radnych z tego terenu ?  Wyraziła pogląd, że nic tam nie zostało zrobione i nie ma ważniejszej drogi. Według niej, to co tam jest na tej drodze to woła o pomstę do nieba. Obecny stan drogi zagraża bezpieczeństwu dzieci jadących do szkoły. Poinformowała, że dowiedziała się od matek dzieci, o ile wydłuża się czas dojazdu do szkoły w Wólce jadąc do niej objazdami. Ponownie stwierdziła, że nie ma ważniejszej drogi do modernizacji niż ta do Uścięcina.
Radny Jan Gierszewski ustosunkowując się do wypowiedzi przedmówczyni stwierdził, że nikt nie neguję tego,  że droga do Uścięcina nie jest ważna dla lokalnego społeczeństwa. Jego jednak interesuję, w jakim stopniu zainteresowane budową dróg w tym rejonie jest starostwo i radni powiatowi. Ma wrażenie, że tak jak dawnej bywało bardziej myśli się o wschodniej części powiatu. Przypomniał, że przez miejscowość Szemborowo przebiega droga powiatowa do Jaworowa, od Węgierek, która łączy powiaty słupecki z gnieźnieńskim. Zainteresowanie powiatu tą drogą jest bardzo małe, świadczą o tym rosnące tam krzaki. Jego zdaniem, należałoby zapytać się powiatu w jakim stopniu chce się zaangażować  w sprawy dróg w zachodniej  jego części. Stwierdził, że te działania nie mogą się ograniczać jedynie do wymiany chodnika  na 300 metrach. 

Przewodniczący w związku z brakiem dalszych chętnych do zabrania głosu w dyskusji, zaproponował przegłosowanie odczytanego projektu opinii.

Rada Gminy Strzałkowo, w obecności 15 radnych, jednogłośnie, przyjęła opinię w sprawie rekultywacji dróg Kościanki – Uścięcin oraz Babin Olędry (zał.nr 20).

Do pkt .10.:

Przewodniczący  poinformował zebranych, że na czerwcowej sesji została odczytana skarga Roberta Lazarka na działalność Wójta Gminy Strzałkowo. Rada zdecydowała, że skargą zajmie się Komisja Rewizyjna. Poprosił przewodniczącego tej komisji o przedstawienie stanowiska.

Radny Piotr Kowalski odczytał stanowisko  Komisji Rewizyjnej (zał.nr  21). W uzupełnieniu odczytanego stanowiska  poinformował, że w związku z decyzją Państwowego Powiatowego Inspektora Sanitarnego w Słupcy  nakazującą zmodernizowanie hydroforni w Chwałkowicach środki zaplanowane w budżecie na wodociągowanie ul. Powidzkiej zostały przeniesione na zmodernizowanie tej hydroforni.  Ponadto p.Lazarek skarżył się, że gmina odmawia mu nie tylko wody, a także prądu. Na posiedzeniu Komisji Rewizyjnej w dniu 30 sierpnia 2004 r. skarżący zarzucił gminie, że w wieloletnim planie inwestycyjnym w zakresie elektryfikacji gm. Strzałkowo nie wskazano na konieczność inwestowania w rejonie ul. Powidzkiej. Na następnym posiedzeniu, w dniu 6 września 2004 r. Komisja zapoznała się z informacją wójta gminy – Dariusza Gzrwyińskiego, że uchwała Rady Gminy Strzałkowo nr XXIV/183/00 z dnia 29 listopada 2000 r. przewiduje realizację takiego zadania oraz, że zasilanie nowych zabudowań będzie możliwe z istniejącej linii napowietrznej niskiego napięcia oraz na podstawie posiadanego przez Urząd Gminy w Strzałkowie pisma z Zakładu Energetycznego w Kaliszu o czym skarżący został poinformowany na piśmie.

Przewodniczący  oświadczył, że otwiera dyskusję. Zapytał się, kto chciałby zabrać głos ?

Edmund Lazarek poinformował zebranych, że w dniu 18 maja 2000 r. zwrócił się do Stanisława Ziołkiewicza z prośbą o wydanie warunków  na jakich może podłączyć działki zlokalizowane na ul. Powidzkiej do istniejącej sieci wodociągowej. Otrzymał od niego szybko odpowiedź, że nie może dać wody, ale napisał ,że sprawę przekaże do Zarządu Gminy. W roku 2001, po napisaniu do Zarządu Gminy, otrzymał odpowiedź od Wójta, że  w budżecie gminy na rok 2001 nie przewidziano realizacji tego przedsięwzięcia. Pod koniec tego samego roku ponownie napisał do Zarządu, żeby ująć budowę wodociągu na ul. Powidzkiej w roku 2002. Zadeklarował również partycypowanie w kosztach.  Poinformował, że p.Ziołkiewicz stanął na wysokości zadania i  inwestycje wprowadził do planu rozwoju i modernizacji sieci i urządzeń wodociągowych w gminie Strzałkowo na lata 2002 – 2005. W roku 2002 miała być wykonana dokumentacja za 5 tysięcy, w roku 2003 przeznaczona kwota  10.000 zł i  w 2004 r. drugie 10.000 zł. Uchwała w tej sprawie przyjęcia  planu została podjęta w czerwcu 2002 roku. Natomiast 23 stycznia 2003 r. stwierdził, że na wniosek chyba Wójta skreślono  kwotę 10.000 zł na rzecz inwestycji w Szemborowie, która i tak nie została zrealizowana. W budżecie gminy na rok 2004 również nie przewidziano wodociagowania działek na ulicy Powidzkiej. Jego zdaniem, plan rozwoju i modernizacji urządzeń wodociągowych  przewiduje realizację tej inwestycji, a budżet gminy nie. Brak  jest spójności pomiędzy tymi dokumentami. Stwierdził, że wobec powyższych faktów nie miał innej możliwości jak odwołać się. Pisał, prosił, aby dać mu wodę bezskutecznie. Wyraził pogląd, że przez 4 lata problem ten można było rozwiązać, tym bardziej , że ustawa o samorządzie gminnym w art. 7 w pkt 3 mówi, że woda to zadanie własne gminy.  Punkt  20 ustawy  natomiast określa , które zadania gminy maja zakres obowiązkowy. Ponadto ustawa z dnia 7 czerwca 2001 roku o  zbiorowym zaopatrzeniu  w wodę i zbiorowym odprowadzaniu ścieków jednoznacznie mówi, że woda to zadanie obowiązkowe gminy, czyli przed drogami i innymi sprawami. Poinformował, że Komisja Rewizyjna wnioskuje o uznanie jego skargi za bezzasadną, dla niego, takie stanowisko jest niezrozumiałe, nie mówiąc, że jest sprzeczne z obowiązującym prawem, z ustawami, które zacytował wcześniej. Jego zdaniem,  takie stanowisko świadczy o braku dbałości o swoich wyborców, a szczególnie nie dba o nich p.Pazderski, główny wnioskodawca na posiedzeniu Komisji Rewizyjnej pochodzący z tego okręgu wyborczego gdzie są zlokalizowane przedmiotowe działki. Stwierdził, że ww. zarzucił mu na posiedzeniu Komisji Rewizyjnej, że dba tylko o czubek własnego nosa, bo chce wodę, bo ma korzyści. Zapytał się, czy p.Pazderski nie widzi, że te korzyści odniesie również gmina ? Bo będą większe podatki, bo będzie większe zatrudnienie, bo będzie sprzedaż wody, bo będzie opłata planistyczna, którą została mu  już naliczona i musi płacić ?  Wyjaśnił, że tłumaczono mu, że nie można  zwodociagować działek, bo nie ma pieniędzy, ale jest to zadanie obowiązkowe gminy, które stoi w realizacji przed wszystkimi innymi  zadaiami, które należały wykonać w pierwszej kolejności. Jego zdaniem, gmina pieniądze ma, tylko trzeba wiedzieć jakie je pozyskać i wydawać. Jako przykłady złego gospodarowania, podał: sprzedawanie  mienia komunalnego za grosze, budowanie tych samych dróg w jednym czasie trzykrotnie,  wydzierżawianie mienia komunalnego  po różnych cenach, nie zgodnych z tymi jakie są na rynku. Wyraził zdziwienie, że  radni z Komisji Rewizyjnej, a w szczególności radny Pazderski, który jest z jego komitetu  nie zaproponowali innego rozwiązania.

Radny Wojciech Pazderski zapytał się z jakiego komitetu ?

Edmund Lazarek wyjaśnił, że nie chodziło mu o komitet lecz obwód wyborczy. Przeprosił za przejęzyczenie się. Kontynuując swoją wypowiedź zapytał się, czy radni już tak wyalienowali się ze społeczeństwa, że nie dostrzegają problemów małych ludzi takich jak on ? Reasumując stwierdził, że  każdy z radnych, który będzie głosował za wnioskiem p.Pazderskiego nie myśli o mieszkańcach ale o utrudnianiu im życia. Głosował będzie przeciwko takim ludziom jak  on, za tym żeby siedzieć cicho i być układnym. Według niego, gnębi się  ludzi samodzielnych, idących własną  prostą drogą, nie wchodzących w żadne układy. Tak jak to czynią niektórzy radni z Wójtami. Coś za coś ! Odbiera to jak chęć zemsty na nim, za to, że jest niezależny. Jego zdaniem, demokracja miała i ma wady, w kontekście tego. Wyjaśnił, że przedtem zarząd był siedmioosobowy, dobrano sobie trzech radnych i wszystkie uchwały były przegłosowane. Teraz jest wójt, ma swoich radnych i też przegłosowują uchwały. Wyraził pogląd, że jest to dyktatura, bo większość uzależnia tych mniejszych, którzy na nich pracują. Stwierdził, że tak być nie może. Na koniec swojej wypowiedzi życzył p.Pazderskiemu, głównemu pomysłodawcy i wnioskodawcy i tym wszystkich , którzy będą za jego wnioskiem głosowali, żeby zabrakło im wody jeszcze na tej ziemi i tam u góry też.

Przewodniczący stwierdził, że chciałby sprostować wypowiedź przedmówcy. Nikt, ani Komisja, ani radni nie negują wniosku o doprowadzenie wody do działek, a jedynie, że skarga jest bezzasadna.

Radny Wojciech Pazderski  ustosunkowując się do zrzutów Edmunda Lazarka, na wstępie oświadczył, że jego stwierdzenie „widzi czubek własnego nosa” zostało wyrwane z kontekstu zdania. Wypowiadając to miał na myśli,  że ww. widzi własny interes zwodociagowania swojej posesji, a właściwie  pól rolnych, a nie widział budżetu gminy i trudności z jakimi on w tym czasie się borykał. Napraw, które zalecano  aby gmina wykonała. Z tego powodu nie skreślano środków z inwestycji, ale je zmieniano  i przenoszono na inne. Jego zdaniem, która inwestycja była potrzebna, każdy może sam to ocenić. Czy woda w Chwałkowicach była ważniejsza, czy doprowadzenie jej do działek, pól przy ulicy Powidzkiej ? Wyjaśnił, że podobnie sprawa przedstawia się z hydrofornią w Szemborowie. Czy modernizacja hydroforni w tej miejscowości, czy wodociągowanie pól ? Ustosunkowując się do zarzutu braku propozycji ze strony Komisji Rewizyjnej rozwiązania problemu doprowadzenia wody do działek na ulicy Powidzkiej, poinformował, że decyzją Rady Gminy, komisja miała zająć się rozpatrzeniem skargi na działalność wójta, a nie rozwiązanie kwestii zwodociągowania działek. Zaproponował Edmundowi Lazarkowi, aby ze swoim wnioskiem wystąpił do Komisji Rozwoju Gospodarczego, Rolnictwa Rady Gminy Strzałkowo. Stwierdził, że  wniosek o uznanie skargi za bezzasadną, nie jest jego wnioskiem lecz Komisji Rewizyjnej.

Edmund Lazarek poinformował, że woda nie miała być doprowadza do pól. Było dwóch inwestorów zainteresowanych prowadzeniem działalnością gospodarcza jednak z powodu braku wody odstąpili od inwestowania tam. W kwestii komitetów społecznych, które miałby zając się wodociągowaniem stwierdził, że nie będzie ich tworzył bo nie przewiduje tego ustawa. Jego zdaniem, to przeszłość. On chce tylko wody, czeka na nią  już 4 lata.

Radny Andrzej Kasprzyk zapytał się, jaki jest powierzchnia gruntu do jakich miałaby być doprowadzona woda ?

Edmund Lazarek odpowiedział, że jak składał wniosek to był to areał 1,42 ha. Po podziale powstało 8 działek, ale bez dróg.

Radny Andrzej Kasprzyk zapytał się Edmunda Lazarka, jakie jest przeznaczenie w planie zagospodarowania przestrzennego gruntów sąsiadujących z jego działkami ? Czy zostały przekształcone pod budownictwo mieszkalne ?

Edmund Lazarek odpowiedział, że nie wszystkie, część .

Radny Andrzej Kasprzyk na początek wyjaśnił, że nie mógł uczestniczyć w posiedzeniach Komisji Rewizyjnej,  ale nie z powodu, żeby bał się ponosić odpowiedzialności. Jego zdaniem, mając na uwadze to, że samorząd ma postępować w sposób kompleksowy, systemowy,  i gdyby całość tego terenu była przekształcona pod budownictwo mieszkaniowe w planie zagospodarowania przestrzennego, zawnioskowałby, aby doprowadzić wodę do tego terenu. Stwierdził, że nikt nikomu nie powinien zaglądać do kieszeni i jaki będzie miał dochód ze sprzedaży działek. Wyjaśnił, że opłata skarbowa od takiej transakcji, jak i opłata planistyczna trafia do gminy, są jej dochodem.  Wyraził opinie, że tak naprawdę to nikt nie przymierzał się realizacji tej inwestycji i określenia szacunkowych kosztów. Jego zdaniem, gdyby wszystkie grunty w tym rejonie miały jednakowe przeznaczenie w planie zagospodarowania przestrzennego, pod budownictwo mieszkaniowe należałoby doprowadzić tam wodę. Według niego, ależy doprowadzić do takiego stanu, a następnie złożyć projekt, którym zajmie się Komisja Rolnictwa. Stwierdził, że rolą radnych jest poszukanie rozwiązania  problemu. Również w i interesie gminy jest, to aby wydzielone działki zostały sprzedane i aby uzyskała z tego tytułu dochód. Zapytał się Edmunda Lazarka do ilu działek miałaby być doprowadzona woda ?

Edmud Lazarek odpowiedział, że  do 8, ale do 20 nieruchomości na ulicy Piastowskiej  woda jest doprowadzona rurą o małym przekroju i ich też należałoby by uwzględnić w tym wodociągowaniu.

Radny Andrzej Kasprzyk stwierdził, że należy się skonsolidować w działaniach i wypracować porozumienie.

Edmund Lazarek poinformował, że chce wody.

Radny Andrzej Kasprzyk odpowiedział, że sprawę należy przekazać na posiedzenie Komisji Rolnictwa i jeżeli jest wola, to trzeba  wypracować koncepcje doprowadzenia wody do tych działek. Ponownie stwierdził, że w przypadku gdyby wszystkie grunty były przeznaczone pod budownictwo mieszkaniowe nie byłoby sprawy, ale gdy  po drodze są inne grunty, użytkowane rolniczo, to z punku widzenia gospodarczego i ekonomicznego to nie, chyba że, korzyści uzyskane ze sprzedaży tych działek są niewspółmiernie wysokie do nakładów jakie gmina poniesie.  

Radny Piotr Kowalski odczytał wypowiedź Stanisława Ziołkiewicza z ostatniego posiedzenia Komisji Rewizyjnej.

„Stanisław Ziołkiewicz odpowiedział, że  aby zaopatrzyć  w wodę działki na ul. Powidzkiej należy wybudować sieć wodociągową o przekroju Ø 80, od zabudowań p. Maciejewskiego lub p.Wilkosza położonych w Kornatach. Wyjaśnił, że woda pochodziłaby z hydroforni w Radłowie. W roku bieżącym w ramach tego zadania przewidziano wykonanie podkładów geodezyjnych i dokumentacji. W 2005 r. przewidziano natomiast realizację, o ile pozwolą na to środki. Wyjaśnił, że  w związku z ograniczonymi środkami i faktem, że w Strzałkowie są jeszcze budynki, które nie posiadają wody, nie  buduje się linii wodociągowych  do działek, terenów, dla których nie wydano jeszcze zezwolenia na budowę. Wyjaśnił, że nikt z wszystkich właścicieli działek zlokalizowanych w rejonie ulicy Powidzkiej nie zgłosił się do niego o wnioskiem z doprowadzenie wody. Stwierdził, że p.Lazarek wystąpił, ale było to jeszcze przed podziałem nieruchomości na działki.

Edmund Lazarek przypomniał zebranym, że wodociągowanie działek w rejonie ulicy Powidzkiej zostało ujęte w wieloletnim planie modernizacji i wodociągowania  gminy Strzałkowo   już w roku 2002.  Pierwotnie w planie na realizację tego zadania przeznaczono: w 2002  roku  -  3.000 zł, w  2003 – 10.000 zł, a w 2004 – 10.000 zł. Potem zmieniając plan zabierano środki finansowe.

Stanisław Ziołkiewicz odpowiedział, że w związku z brakiem środków i koniecznością zmodernizowania hydroforni w Chwałkowicach i Szemborowie odstąpiono od wodociągowania działek zlokalizowanych na ul. Powidzkiej. Stwierdził, że jeżeli ktoś chce budować się w tym rejonie jest gotów, na czas budowy, wyprowadzić kran z wodą „

Radny Olech Głodkowski  na wstępie poinformował, że jest uczulony na temat dróg.  Zgodził się, że woda do picia, w domu jest najważniejsza, ale nie  już  z tym,  żeby mówić że w pierwszej kolejności należy doprowadzać ją do działek, zamiast remontować drogę, którą dowożone są dzieci do szkół. To jest już śmieszne. Nie można posądzać radych o niegospodarność. Stwierdził, że czuje się obrażony  taka wypowiedzią.

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński stwierdził, że wnioski o zwodociagowanie  działek na ulicy Powidzkiej  umieszczone  w planie rozwoju i modernizacji  urządzeń wodociągowych przegrywały jakby z rzeczami bardziej istotnymi. W 2003 roku z modernizacja hydroforni w Chwałkowicach, w 2004 roku z modernizacją hydroforni w Szemborowie. Jego zdaniem, odpowiedź na pytanie, co jest ważniejsze, sama się nasuwa. Jeżeli jest decyzja Sanepidu wykonania modernizacji hydroforni, to, to jest  najpierw czynione. Mniej jest ważne czy i kiedy zostanie doprowadzona woda do działek. Powtórzył, że do działek. Wyjaśnił, że ustawa na którą powołuje się Edmund Lazarek  dotyczy zaopatrzenia mieszkańców w wodę, nie działek. Gdyby były już tam były budynki, gdyby tam wprowadzali się ludzie to roszczenie byłoby w pełni zasadne. W tym przypadku mamy do czynienia z działkami. Stwierdził, że dzierżawca wodociągów jasno deklaruje, że na czas budowy może wyprowadzić kran na budowę. Jednak, jeżeli nie ma jeszcze pozwoleń na budowę, to komu ma dociągnąć wodę ? Poinformował zebranych, że uczestniczył w dwóch posiedzeniach Komisji Rewizyjnej i wypowiedź pana Ziołkiewicza dotycząca sposobu zaopatrzenia w wodę na czas budowy załatwia wiele kwestii spornych. Nie zgodził się z wypowiedzią Edmunda Lazarka, że plan rozwoju i modernizacji urządzeń  wodociągowych  nie jest zbieżny z uchwałami budżetowymi. Wyjaśnił, że za każdym razem kiedy pojawiła się decyzja Sanepidu i konieczność modernizacji hydroforni ze względu na złą jakość wody, to  wtedy również ulegał zmianie wieloletni plan inwestycyjny w zakresie wodociągów. Przypomniał, że w roku 2005 przewidziano modernizacje hydroforni w Strzałkowie. Wyraził obawę, czy za rok nie wpłynie skarga na działalność Wójta, na niedemokratyczny sposób zarządzania, bo w kontekście wydawanych pieniędzy priorytet będzie miał remont  hydroforni w Strzałkowie. Jego zdaniem, można mówić, że w gminie jest anarchia, jest despotyzm, ale  do życia w demokracji trzeba się przygotowywać i uczyć. Stwierdził, że wie, że życie w demokracji jest trudne jeżeli samemu się nie decyduje. Wszystko się przekreśla. Bo to on decyduje, oni lub zespół  wybrany w sposób demokratyczny. Stwierdził, że przykro mu te słowa mówić, bo zawsze stał na stanowisku, że gmina Strzałkowo jest prawidłowo zarządzana. Ma wrażenie, że w porównaniu z innymi gminami wygląda to całkiem nieźle. Są jednak pojedyncze przypadki, które traktuje jako cyt. ”osobiste wycieczki”. Ma świadomość tego, że będą trwały dalej. Wszystkim, tym którzy na nie się wybierają życzył wszystkiego najlepszego.

Edmund Lazarek ustosunkowując się do wypowiedzi radnego Piotra Kowalskiego wyjaśnił, że podział  działek został dokonany w roku 1997, a z wnioskiem o doprowadzenie wody wystąpił w roku 2000. W kwestii konieczności uwzględnienia ulicy Piastowskiej  w planach wodociągowania stwierdził, że poprzedni wójt, po cichu zezwolił na podłączanie się wszystkim do  cyt. „małej rurki”, która została wyprowadzona na czas budowy. Teraz mieszkańcy skarżą się na małe ciśnienie wody. Poprosił, aby ten fakt również wziąć pod uwagę. Odnosząc się do wypowiedzi radnego Głodkowskiego, co jest ważne, droga, czy woda, stwierdził że nie będzie mu przeszkadzał, ale chciałaby mu powiedzieć, że zgodnie z ustawa woda jest zadaniem obowiązkowym gminy.  Następnie stwierdził, ustosunkowując się z kolei do wypowiedzi Wójta, że są również mieszkańcami i gdyby  woda była zaczęliby się budować. Zapytał się dlaczego Ziołkiewicz nie powiedział mu przedtem, że na czas budowy wyprowadzi mu kran z wodą. Jeżeli tak jest, to natychmiast rozpoczyna budowę. Na koniec wyraził pogląd, że modernizacje hydroforni w Szemborowie i Strzałkowie można było przewidzieć.

Radny Jan Gierszewski stwierdził, że w tej sprawie nie chciałby zabierać głosu, bo kiedyś taka skarga już była i została odrzucona.

Edund Lazarek wyraził pogląd, że woda została przyznana.

Radny Jan Gierszewski , w związku z wypowiedzią Edmunda Lazarka stwierdził, że teraz to już nie wie jak to faktycznie było. Musiałby spojrzeć w materiały archiwalne. Przypomina jednak sobie, że taka skarga była, ale nie wie, czy została odrzucona, czy uwzględniona.
Radna Agnieszka Górska poinformowała, że skarga wpłynęła 14 kwietnia 2002 roku.

Edmund Lazarek odczytał jaką wtedy otrzymał odpowiedź.

Radna Agnieszka Górska poprosiła, aby p.Lazarek odczytał całe stanowisko Komisji Rewizyjnej, a nie tylko jej fragmenty.

Radny Edmund Lazarek przychylił się do prośby radnej.

Radny Jan Gierszewski stwierdził, ze w związku z tym, że skarga już raz była rozpatrywana, nie zamierza jeszcze raz nad nią głosować. Jego zdaniem, być może trzeba by skargę przekazać do Komisji Rolnictwa i zobaczyć kiedy  i jak można ją załatwić. Według niego, Rada ma rozwiązywać problemy i załatwiać sprawy ludzkie.

Radny Andrzej Kasprzyk zapytał się, jaki jest termin realizacji wodociągowania działek zlokalizowanych na ul. Powidzkiej ?

Edmund Lazarek odpowiedział, że w palnie rozwoju i  modernizacji urządzeń wodociągowych przewidziano tą inwestycje wykonać w latach 2002 – 2005.

Radny Andrzej Kasprzyk wyraził pogląd, że sprawa jakby sama się rozwiązała. Samorząd ma  czas do końca roku 2005 na zrealizowanie tej inwestycji i powinien z tego się wywiązać.

Przewodniczący stwierdził, że Rada musi podjąć uchwałę, czy skarga jest zasadna, czy też nie.  Co do realizacji samej inwestycji wyraził pogląd, że daleki byłby od tego, żeby dzisiaj już mówić, że będzie to w roku 2005. Przypomniał, że w dniu dzisiejszym padł również wniosek, aby doprowadzić wodę do dwóch gospodarstw w Chwałkowicach.

Edmund Lazarek opowiedział się,  za tym, aby być może nie zastanawiać się nad skargą, a załatwić problem zwodociągowania działek na ulicy Powidzkiej.

Przewodniczący poinformował, że musi poddać pod głosowanie skargę, którą złożył Robert Lazarek. W związku z brakiem innych propozycji, zaproponował przegłosowanie stanowiska Komisji Rewizyjnej.

Radny Andrzej Kasprzyk zapytał się Edmunda Lazarka, czy jest skłonny wycofać skargę, ponieważ będzie ona zasadna  po roku 2005, gdy gmina nie wywiąże się z podjętej uchwały w roku 2002 ?
Edmund Lazarek odpowiedział, że nie jest prawnikiem, nie wie czy może tak zrobić. Chce jedynie wody. Jeżeli gmina zagwarantuje mu i innym, którzy maja tam działki, że za rok zostaną zwodociagowane ?

Radny Andrzej Kasprzyk odpowiedział, że zagwarantowane to ma już uchwale z 2002 roku., a termin  do realizacji jeszcze biegnie. Ponownie stwierdził, że skarga będzie dopiero  wtedy zasadna, gdy gmina do końca 2005 roku nie wywiąże się ze swoich zobowiązań. Organ wykonawczy – wójt ma jeszcze czas , aby zrealizować tą inwestycję.

Edmund Lazarek zaproponował, aby zawiesić skargę.

Przewodniczący odpowiedział, że nie można zawiesić skargi. O godzinie 1352 zarządził 5. minutowa przerwę w obradach.

O godzinie1410 wznowiono obrady.

Przewodniczący poinformował zebranych, że p.Robert Lazarek nie wycofał skargi. Rada Gminy musi do niej się ustosunkować. Odczytał projekt uzasadnienia projektu uchwały, będące jednocześnie uzasadnieniem stanowiska Komisji Rewizyjnej, a następnie projekt uchwały.

Radny Piotr Kowalski  zaproponował, aby uzasadnienie projektu uchwały dopisać o modernizacji hydroforni w Chwałkowicach.

Przewodniczący poddał poprawkę pod głosowanie.

Poprawka została przyjęta jednogłośnie.

Przewodniczący poddał pod głosowanie projekt uchwały wraz z przyjęta poprawką.

Rada Gminy Strzałkowo, w obecności 15 radnych, podjęła jednogłośnie uchwałę w sprawie rozpatrzenia skargi na działalność Wójta gminy Strzałkowo (uchwała nr XXIII/145/04 – zał.nr 22 ).
Do pkt  11. :
W punkcie wolne wnioski jako pierwszy głos zabrał Paweł Miłosz – redaktor gazety Kurier Słupecki, który odczytał skargę na działalność Wójta Gminy Strzałkowo – zał. 23. Stwierdził, że składa ją nie  tylko w imieniu gazety, ale również w swoim, jako  Paweł Miłosz. Uzupełniając  odczytaną skargę poinformował, że p.Skudzawski poinformował go przed minutą, że za wszystkie informację, które chce się posiadać w formie ksero trzeba zapłacić 60 groszy za stronę. Stwierdził, że taki postępowanie jest sprzeczne z ustawą, która przewiduje, że odpłatność za udostępnienie informacji nie może być większa niż  jej koszty. Oświadczył, że w usługowych punktach ksero za stronę trzeba zapłacić od 10 do 20 groszy. 
Edmund Lazarek zabierając głos poinformował, że chciałby ustosunkować się do kilku spraw, które usłyszał na sesji. Jego zdaniem, zakup maszyny do kruszenia kamieni polnego to ważna sprawa. Być może należałoby tym tematem zainteresować Związek Gminy Regionu Słupeckiego. Stwierdził, że nie wie czy zakup maszyny do produkcji kostki polbrukowej to dobra inwestycja. Zapytał, się czy to nie jest działanie na szkodę miejscowych przedsiębiorców ? Wyjaśnił, że teraz na wszystko są przetargi i być może tańsze będzie kupowanie kostki niż jej produkowanie. Na koniec poprosił, aby w związku z uruchomieniem schroniska dla zwierząt  drogę do tej placówki wyznaczyć inną  trasą niż Kokczyn – Pospólno – Katarzynowo. Wyjaśnił, że są to bardzo malownicze tereny gminy, gdzie  dużo osób jeździ rowerami. 
Radny Jan Gierszewski  zgłosił wniosek, aby zmienić znaki drogowe na drodze Strzałkowo – Kokczyn na skrzyżowaniu z drogą Wólka - Kornaty, w ten sposób, aby ta pierwsza była  główną. Poprosił radnych, aby powrócić do dobrej pracy w Radzie, a nie łapać się za słówka.

Radna Agnieszka Górska poruszyła problem drogi Bielawy – Skarboszewo.  Zgłosiła wniosek, aby poszerzyć zjazd z drogi powiatowej relacji Strzałkowo – Skarboszewo – Chwalibowgo, na drogę gminną do m. Bielawy , koło krzyża.

Radna Ewa Jałoszyńska zabierając głos poinformowała zebranych, że chciałaby powiedzieć parę słów o współpracy  z prasą. Stwierdziła, że jej działalność związana z pisaniem do gazet ma już swoją historię. Przez 10 lat była korespondentem gazety o zasięgu ogólnopolskim. Szczyci się tym, że współpracuje z gazetą Przegląd Koniński, gazety bardzo dobrej o charakterze regionalnym. Wyraziła pogląd, że piszę do gazety ponieważ uważa, że w gminie Strzałkowo dzieje się dużo dobrego i warto o tym pisać.  Nie tylko  czarne, złe, fałszywe, jak można przeczytać w niektórych gazetach. Poinformowała, że jej artykuły idą w całości i praktycznie bez korekty. Stwierdziła, że jeżeli jest się członkiem rady i kiedy w ferworze omawiania ważnych spraw dla tej gminy, jej mieszkańców, jednemu z radnych  zdarzy się wygłosić obraźliwa uwagę na  temat drugiego radnego i incydent ten zajmuje 80% całego artykułu, a ważne sprawy pozostałą część, to można się zastanowić nad rzetelności i prawości osoby piszącej. Zwracając się do Pawła Miłosza powiedziała, że tą osobą był on. Wyjaśniła, ze nie jest to żadna napaść, lecz osobista wypowiedź. Poprosiła, żeby jej słowa rozważył p. Miłosz i nie traktował ich  jakieś osobistej urazy. Stwierdziła, że  jeżeli w swoich artykułach podważa dobre rzeczy, to w pewien sposób obraża jej rzetelność, uczciwość. Poprosiła, aby pomimo do osobistego stosunku do niektórych spraw, korzystania z niezależności dziennikarskiej, pisać bardziej rzetelnie.
Kazimierz Tomaczak zapytał się, co z realizacją  jego wniosku dot. wyczyszczenia kratek ściekowych w m. Bielawy ?
Zdzisław Hudański odpowiedział, że wniosek został przekazany dzierżawcy gminnych urządzeń kanalizacyjnych.
Zenon Musielak – radny powiatu słupckiego przedstawił informację dot. dróg. Na wstępie poinformował radnych, ze każde wnioski zgłaszane na sesji pod adresem powiatu przekazuje dalej. Stwierdził, że powiat zarządza 352 km dróg, z tego 33 km dróg gruntowych. Na terenie gminy Strzałkowo znajduje się 70 km dróg powiatowych, z czego 5 km dróg gruntowych . Nie zgodził się z wypowiedzią, że drogi robi się tylko na wschodzie powiatu. Zwrócił uwagę, ze powiat nie ma subwencji drogowej, wykorzystuje tylko własne środki. Poinformował, że w planach jest  budowa drogi  Graboszewo – Unia, na którą zgłoszono wniosek o dofinansowanie i z tego co się orientuje w tym roku mają być rozpoczęte wstępne prace.  Jest również ujęta w planach modernizacja drogi z Ostrowa do Kornat, a w planie kadencyjnym  również położenie dywanika asfaltowego na betonowe na drodze do Powidza, ale tym razem od strony Strzałkowa. Ponadto wykonywany jest plan przebudowy drogi Sierakowo – Słomczyce.  Na koniec stwierdził, że pomimo szczupłej bazy sprzętowej, ludzi i braku środków finansowych, władze powiatu dokładają starań, aby w miarę możliwości wykaszać pobocza na drogach i usuwać krzewy. Przy współudziale gmin buduje się chodniki.
Radny Kazimierz Pawlak stwierdził, że drogą powiatową jest  również odcinek drogowy w m. Wólka od Szudlarka do leśniczówki.  Zapytał się, co z realizacją jego wniosku w sprawie poszerzenia wjazdu  w Wólka, drogi w kierunku Stawu z drogą na Witkowo ?
Zenon Musielak odpowiedział, że jest to droga wojewódzka.

Radny Kazimierz Pawlak wyjaśnił, że nie chodzi mu o drogę do Witkowa, ale o poszerzenie wjazdu na nią w m. Wólka, jadąc od strony m.Staw.

Zenon Musielak, że wnioski w takich sprawach zgłaszać do zarządzających wyższą kategorią dróg, w tym konkretnym przypadku do województwa.  Na koniec poinformował zebranych, ze największe boje w powiecie toczy się o drogi, a gmina Strzałkowo nie jest wcale pokrzywdzona, jakby komuś być może się  mogło zdawać.

Radny Jan Gierszewski zapytał się, kto  proponuje drogi do remontu ? Jego zdaniem, powiat nie ma dokładnego rozeznania  które drogi są gruntowe. Stwierdził, że drogą powiatową, gruntową jest droga Szemborowo – Jaworowo. Przypomniał zebranym, że w III kadencji samorządu, Komisja Rozwoju Gospodarczego, Rolnictwa, Leśnictwa  Ochrony Środowiska i Inwentaryzacji dokonała pełnej inwentaryzacji dróg w gminie. Jego zdaniem, powiat  w zakresie dróg nie widzi centrum gminy. Ma na uwadze drogi, albo w kierunku na Powidz, albo na obrzeżach, Graboszewo i okolice.  Wypowiadając się w kwestii mediów stwierdził, że jedyną niezależną stacją radiową, która jest porządna i lubi ją wielu ludzi, jest  Radio Maryja. Zapytał się, za co ma płacić się abonament telewizyjny, za I i II program, za Pieńkowską i Durczoka wrogo nastawionego do rolników ? Na koniec wyraził pogląd, że prasa powinna być niezależna.
Paweł Miłosz poprosił radną Ewę Jałoszyńską, aby powiedziała mu kiedy minął się z prawdą? Nie przypomina sobie, aby użył kiedyś takiego sformułowania. Jeżeli jest w stanie odszukać to przeprosi.  Stwierdził,  że to zarzuca mu się, że wychwytuje słówka i pisze, wynika z faktu, że radni są osobami dorosłymi i powinni mieć świadomość tego co mówią. Jego obowiązkiem jest przedstawiać radnych  takich jacy oni faktycznie są. Oświadczył, że jak ktoś się poczuł obrażony może pójść do sądu.
Radna Ewa Jałoszyńska ustosunkowując się do wypowiedzi przedmówcy wyjaśniła, że jeżeli wystąpiła ze słowami krytyki to  tylko ze względu na wizerunek gminy jaki jest kreowany. Zwróciła się z prośbą do Pawła Miłosza, aby  jeżeli jest strzałkowianinem, co często podkreśla w swoich artykułach, inaczej spojrzał na gminę. Pisał również o rzeczach dobrych , które są w gminie i polubił Strzałkowo.

Edmund Lazarek zarzucił radnej Ewie Jałoszyńskiej, że relacjonując kiedyś pogrzeb p. Najdka nie napisała, że on też przemawiał, a jego wypowiedź włożyła w usta innej osoby. Następnie poruszył sprawę drogi Wierzbocice – Unia. Poprosił, aby wyciąć krzewy rosnące przy tej drodze.
Radny Olech Głodkowski ustosunkowując się do wypowiedzi radnego Jana Gierszewskiego i jego pytania  dotyczącego na kogo wniosek następują remonty dróg powiatowych poinformował, że był wniosek rodziców dzieci uczęszczających do szkoły, aby zmodernizować drogę  Unia – Graboszewo. Przypomniał, że 3 lata temu cała rada powiatu jednogłośnie opowiedziała się za przyjęciem tej drogi do realizacji.
Radny Jan Gierszewski zgodził się z wypowiedzią przedmówcy. Wyjaśnił, że on tylko miał pytanie, kto decyduje o składaniu wniosków o  remont dróg powiatowych.

Przewodniczący odpowiedział  radnemu Janowi Gierszewskiemu, że wnioski mogą składać rady sołeckie, rady gminy.
Radny Jan Gierszewski poprosił, aby nie komentować jego wypowiedzi. Wypowiadając się w kwestii niezależności radnych stwierdził, że jest to temat bardzo trudny i być może kiedyś napisze na ten temat książkę.

Radna Ewa Jałoszyńska ustosunkowując się do zarzutów Edmunda Lazarka stwierdziła, że ww. ma rację. Przyznała, że faktycznie nie ujęła w swoim artykule wypowiedzi Edmunda Lazarka, za co  go przeprasza. Wyraziła pogląd, dziennikarz nie ma obowiązku pisania o wszystkim.
Paweł Miłosz wyraził opinie, że radni pracując nad złożona przez niego skargą będą pracowali w oparciu o obowiązujące przepisy prawa.

Wójt gminy – Dariusz Grzywiński stwierdził, że uważnie przysłuchuje się dyskusji i ma wrażenie , że rozpoczęła się już kampania wyborcza. Jego zdaniem, media  deklarują swoją niezależności, ale już niedługo pokażą swoje oblicze i jaki jest ich cel nadrzędny. Wszystkim redaktorom życzył pewnego pióra i obiektywizmu, a radnym aby zajęli się swoją pracą.
W związku z brakiem dalszych chętnych do zabrania głosy, Przewodniczący oświadczył, że zamyka dyskusję i punkt wolne wnioski.
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O godzinie 1445 Przewodniczący oświadczył, że porządek obrad został wyczerpany. Wypowiadając formułę „zamykam XXIII sesję Rady Gminy Strzałkowo” zakończył obrady.
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